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I.ZAGADNIENIA POLITYKI ZAGRANICZNEJ.
" R y t a  s" o k o n i e c z n o ś c i  r e w i z j i  p o l i t y k i  
l i t e w s k i e j  w s t o s u n k u  d o  P o l s k i  i K i e  - 
m i e c . 1

"Rytas" Nr.261 z dn.15.Al.1930 r.Art.p.t. "Rewizja układów 
a Litwa". Streszczenie;

Aktualną, sorawą polityki międzynarodowej jest dzisiaj re-̂  
wizja układów. Państwa podzieliły się na dwa#obozy.rewizjonistów i 
antyrewizjonistów. Przed Litwą powstaje pytanie - ao którego ma ona 
przejść obozu?

Należy dobrze się zastanowić, abyśmy nie powtórzyli tych 
samych błędów, które popełniono podęzas rokowań pokojowych w 1915 
roku, gdy nasz tymczasowy rząd, zamiast zajęcia należnego mu miejsca 
obok Polski i Czechosłowacji z tego tytułu, iż kilkaset tysięcy sy­
nów Litwy walczyło w szeregach armji rosyjskiej i około 5o tysięcy w 
armji pólnocno-amerykańskiej,.pozwolił zepchnąc siebie do szeregu 
zwyciężonych. Gdy z Litwą postąpiono gorzej, niż zeM. zwyciężonymi 
»ęgrami i Bułgarją i odebrano nawet stolicę i więcej, niż jedną trze­
cią terytorjum.

Ponieważ jesteśmy w liczbie pokrzywdzonych przez traktaty 
i układy, mianowicie przez art.87 traktatu wersalskiego i związaną z 
nim decyzję Konferencji Ambasadorów z 15 marca 1923 r., należałoby 
nam przystąpić do grupy rewizjonistów. Wszelako przed powzięciem os­
tatecznej decyzji, powinniśmy wyczerpująco rozważyć wszystkie oko - 
liczności bardziej odmienne, niż okoliczności wszystkich innych re - 
wizjonistycznych państw. Przedewszystkiem my, jako niedopuszczeni do 
układów pokojowych., nie podpisywaliśmy traktatu wersalskiego i nie 
uznaliśmy decyzji konfer ncji Ambasadorów, to też pod żądny i wzglę­
dem nie obowiązują nas one. Jednak, niestety, faktycznie jesteśmy 
skrzywdzeni i powinniśmy żądać naprawienia krzywdy.

Kie koniec n a  ten. Jeżeli na zasadzie art.87 i związanych 
z nim skutków utraciliśmy wilno, to na zasadzie art.5̂  i związanych 
z nim skutków otrzymaliśmy Kłajpedę. Powstaje więc pytanie, czy Niem­
cy nie zażądają rewizji i art.99..

Poczuliśmy już ostrze bagnetu niemieckiego na wrześniowej 
sesji Rady Ligi Narodow. Na sesji styczniowej jeszcze bardziej go 
poczujemy, jeżeli się nie weźmiemy do środków odparcia, .j kuluarach 
Ligi Narodów i w prasie francuskiej rozeszły się pogłoski, że Niem­
cy rozpoczną rewizję traktatu wersalskiego od art.9^-go, dotyczącego 
Kłajpedy. Nie ulega wątpliwości, że Niemcy, wysjnirając w Genewie 
sprawę Kłajpedy iNnieprzychylnie ustosunkowując się do Litwy, przygo­
towują grunt do rewizji tego artykułu i innych, szczególniej tych, 
które się wiąpą z korytarzem gdańskim, którego likwidacja jestaktu- 
alnera zadaniem niemieckiej polityki zagranicznej, idę należy się dzi­
wić, iż w sorav.de te i odbywa# się bardzo ożywiona wymiana zdań między 
Berlinem a Paryżem. Agent Brianda w sprawie tej odbył długą tajną( 
konferencję z podsekretazrera Ausvertiges Amt u, Bulowem, gdzie or.io- 
wiono możliwości zwrotu Niemcom korytarza za Litwę z Kłajpedą.

Biorąc ood uwagę to ba. rdz o nieprzychylne ustosunkowanie 
się Niemiec/względem Litwy, powstaje pytanie, czy warto Litwiegprzy- 
s ępować dc/grupy rewizjonistów, tembardziej, iż rewizionizm nie - 
raiecki skierowany jest nietylko przeciw Polsce, lecz I przeciw 
Litwie. T ' "■* ’ 1
wiele wi, . _ _
dzi o urobienie opinji świata,Łże mają oni jeszcze prawo i do Kłaj­
pedy /respektywnie i* do Litwy/ i pe może byc ona objektem kompensaty 
i zamiany ną Gdańsk z korytarzem._

A i e  wątpimy, iż rząd, 
dokładne/ rewizji naszej polity! 
nej orjentacji na- Niemcy. PowsV
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przyjaznych stosunków s^siednico z ro w w  . V ^i i e d n a k ' iasne, że
ŁSaO0  tego celu powinne być znalezione nowe osooy.

"R y t  a s" o w y b o r a c h  w P o l s c e .
" R y t a s ł'N r.R 61  z dn.15.il.1530 r .  A r t .p . t . ł'Dyktatura P il -

sudskiego *szaleje*1. Streszczenie.

Z ™ ,  S o o i a f p e f k i f k Ó ^  la t?  nazwano £  tak |  porodu

,udz-
wieK l f n i f  m o?f pSzostać l l t f ę lm ,

swych zachcianek leniach s e tk i  y ^ postara się
wie będzie ich sa d z i ł  • n ie a a le z n y s ą d  poiBKi ^ ™ r y  ł» k lik I , 
przysłużyć zachciankom wodza narodu * ich, odbierając lub og-
*w imieniu rzeczyp ospo l i te j  pois^ rfJ t 0 rsva zacznie trybie, że nie-
S S k ? p j t Ł .S S n ' l S S ° i  ilSpa‘Temida uznała ich za winnych, osadzi-
ła  i ukarała według ustaw. nrasowv™ Piłsudski oświadczył,
t .  n a j w i ^ r ^ ^

pachołkami r n  e i i?  do eej- 

im’ ^ornH.flrvRtvezne, to , że w walce z opozycją uzy-do je s t  obarakterystyoz^s, tq » że w walce z 
} bezprawnych i n i e l u d z x v i c h  o r o O i . . o _ ^ r  y i -  ̂ ukrai^siacn,

ego. Jak wiadomo, aresztowano i n PołS^ów? Ponieważ jednak

8&?8SS O iw r a  ?SS:lV:ii.™na * * ł
_ . „„„noU,,'  n ooin ink zubożenia.

wa się
h i i i k s i i c h ,  wreszcie posłow o?o z t » ^ “ «?' obeę-  
posłów opozycyjnych wgsejmw by.o_b-rdzo^ n i*r;al Vwazvstki ch byłycn
ni
POSIOW. uxtdipxq, Ułouj J.1W Y*y * 'T • • Ę,
czyni się zamachy w celu ich z^bozenio,. , h ostatnio niemal. celu zapewnienia ^ c i ę s tw a  ,  wy^racn» o ^  je#cho_
wszystkie l i s t y  opozycyjne uzna^ ^ an7^®E za ważne. -  więc nie spo- 
ciaż l i s ty  jpz^dowe wszędzie z°sJ ^ y  O biera  seim. i^la wszystkich 
łeczenstwo/ a dyktatura Piłsuds^ieg y.  ̂ iedna l i s t a ,  nie S4
je s t  jasr^m, że talu} wybory, gdz i e j  y -  ̂ uznc_ podobnych wy-

• ' Społeczeństwo polskie niewątpliwi'3 nie ,̂ nie pVzynoszw,
/ W . 1® ^ p i ł s u d s l i e g o ! '  Stosowane przez niego metody jesz*rytu dyktaturzę riisucls.vi g + i ™ nawstwie nie będzie poko-
irdz i ej saostrfut. życie Wvohodzi pańztwS na zciro-

-sp o k o ju . .irząciężycie_..eunptrz j ,  ? bardzo ucierpi sgołe- 
wie i mo^wytw^tzgc .komplikacje* od t ^ inn* zaspakajać jego 
czens-Ufo: ,.łddc&, $iory sgdzi* ze *; y y P , . ^   ̂ baro.zo
zachcianki, ż e ,obywatele musza mu słuzyo, bardzo - ię  i
ryzykuje.
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"V Naiv 'iecei w P o lsce  c ie rp ią ,  obecnie Ukraińcy.  ekspedycje po-

tv s ie c e  obrabowanych, ukaranych, pobitych * ^teroryzowanycn. i>&
1L in i o o l i c i a  o trzymały nieo-' ran iczone  pełnomocnictwo i moc4 .,o^.tv 
l o r j a  1 po J J —rAAn-tr , rUK lr>wip u k ra iń sc y  powsadzam do wiązion,

mv rządu d la  obywateli i  państwa, rr ze c ie z  Ukraińcy uosz^łi u u ^ ,  
S i a -  le D ie i  być pod rządami bolszewika czy szatana, lecz  tylko  

n?p P o l a k a  Podobne metody» bez raelędu na t o / o z y  są  stosowane prze- 
ciw swoim,’czy cudzoziemcom, wskazują, iż d y k t a t o r z j , W  p^ y
nomocv uczciwych środków utrzymać s i ę  przy rządzie , uciekają  s i ę  do 
środków najnikczem niejszych, aby zapewnie sobie m iejsce na tron ie
sztucznego^_wodza^naro^^^.  ̂ ty lko d la tego , iż  ipało w nim
bvło iepo zwolenników. Obecnie koniecznie chce zgromadzić tam 
zwolenników! którzyby zaspakaja li w szystk ie jego zachcianki X tarczy -  
l i  podług jego muzyki. Chociaż -zwycięży on podczas wyborow, jak s ic  
tego spocfeiewa, to zwycięstwo to  będzie sztuczne, fałszywe i 
p rzyn ies ie  żadnego zaszczytu  d yk ta tu rze .-

k o w a ń W V d ^ o  w y c \V V r o w a d zo n e  oddawna rokowania litew sko  
ło tew sk ie  w sprawie podoisania układu handlowego ^ octa ły  zakończone 
1/L.o-n b m. i  układ handlowy p o d p i s a n y ,  najdłupej p e r t r a r .L O v .a n o  w 
s o r a w i e * towarów obu stron , względem których mają pyc stosowane o*.i 
l L « '  ^ > 0  r air sano długo radzono o kontyngencie zboza l i tew sk ie g o ,  
k t ó r e  m a ’ być wwoź one do not wy. W sprawce leg o  punktu uch walono, iz  
żądań i a d e l  egac j i 1 i t e ’. sic i  e j z o staną w zupełności zaspokojone.-

. / i l  -Związku Ldzvf" ani,/ ivown 1 e
z których jeden przedstawia . . i ln o , dru-

• v Ponsdto ZiWią-na, demonstrowano dwa f ilm y .

l leńszczyzny czyzny

* a d i r  a  c i e  g u b e r n a t o r a  K ł a j p e d y  J k ? ’ u 
« !  I  f  l  r  7 - d u l i t e w s k i e  g o . "Vossiscne Z e i tun^  
Hnnn^i 7 i o-/na iż zanos i  s i ę  na nowe p rżec iw niea iecK ie  r e p r e s j ę  w 
^ ł a in e d z i e  ’ l 40 - s t u  n a u c z y c ie l i  i Dś duchownych, obywate li  n iemiec-  
k i o d  ma być wydalonych s a  g r a n ic e  Litwy, i i  m ie jsca

LS
,co

Kłaioedy. v.tedy niemal zawsze naslępuje w K łajpedzie jakaś nowa 
nr^rfwbipmiecka -prowokacja". Po ostatniem  przyrzeczeniu d la  m e -  
miec w Genewie ze strony litew sk iego  m in istra  spraw złu ranicznycb 
Zauniusat ! e odtąd k o n sL tu c ję  Kłajpedy będzie g ^ e s t r z e g a c ^ b e r -
nator j g S ^  ^ r ^ z o s t a j e ' n a d a l  je szcze  ministrem jedynie z powodu 
b i k i  chętnego i oT porieŻ niego n a ltęp cy . k erk is  są  podobno a sp ira c je  
do stanowiska s z e f a  rządu w łownie oraz swoje własne widoki w , o f i  
tyce  zagran icznej, n ieprzyjazne d l a  wiernie .

p r  z y j a z d d o L i t  y  P M  k ° i d przywódca u m i a n . p rli.
Jawar. r o f . Jawaf L b i e g a ^ w ^ S U a n f c .  U ł a ń s k i c h  do swego 
kraju. Odwiedzi on Kowno i  iJ u jp ed ę .-
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"V i 1 n i  a u s H y t o j u s * *  o w y b o r a c h  .
"Vilniaus Rytojus” ńr.So z dn.15.Al.12oO r .  « r t . p . t . “Ozy

mamy czego czekac". s treszczen ie*
.ybory 16-g? l i r t o r a d a , s e j ™ p o l s k i ^ o  n a s .  L i t a i n

w r-Jćć r
i>yiw u i i x u  s n u j  C , — - j  7 - ; ------- . ł j  *
raiTii t e m i  n i e  i n t e r e s o w a l i ś m y  s i ę .  ^  ; x

C z v h  g r e n . ^ e l l g o w s K i e g o  w 19< i u r .  1 s e j m  w i i e n ^ . - . i   ̂
n r ? v  u d z i a l e  w y ł ą c z n i e  P o l a k ó w ,  t a k  j e d n o s t r o n n i e  r o z s t r z y g n ę ł y  
f l s t i e  S i l l ś S ą ?  ! ż  L i t w i n  n i e  m ó g ł J t ę g o  z a a k c e p t o w a ć  1 z o s t a ł o  t y l ­
k o  D o w s t r z y m a ó  s i ę  o d  w y b o r ó v 7 d o  p o l s k i c h  s e j m ó w  1 s e n a t ó w ,  o p o ł e  
c z e n s t w o  l i t e w s k i e  w . . i l n i e  c z u ł o ,  ż e  w ł a ś n i e  d z i s i a j ,  g d y  my o b c h o ­
d z i m y  j u b i l e u s z  w i t o l d a  w i e l k i e g o ,  a  P o l a c y , d z i e s i ę c i o l e c i e  c z y n u  
Ż e l i g o w s k i e g o ,  n i e  w y o a d a  b r a ć  u d z i a ł u  w w y b ę r a c h  1 w t e n  s o o s o b  
i a k g i y b y  z g o d z i ć  s i ę  z d o k o n a n e m i  f a k t a m i . W i e c h  n a s z e _  p o w s t r z y m a n i e  
s i ę ° o d  g ł o s o w a n i a  p o w i e  P o l a k o m  i  c a ł e m u  ś w i a t u ,  o  p o g l ą d z i e  L i  v.i 
n ń w  n a  s n o s ó b  i  ś r o d k i  r o z s t r z y g n i ę c i a  k w e s t i i  w i l e ń s k i e j .

n a  P o d c z a s  p i s a n i a  t e g o ^ r t y k u ł u  w y n i k  w y b o r ó w  n i e  s ą  j e s z ­
c z e  w i a d o m e ,  m a  s i ę  j e d n a k  w r a ż e n i e ,  z e  c z y  z w y c i ę z y  j e d y n k a ,  c z y

-  r a r l z a ł e k  P i ł s u d s k i  b ę d z i e  r z ą d z i ł  s o b i e ,  d o p o f c i  z e c h c ę .  A , 
w i e c  n a  D v t a n i e ,  c z y  m am y c z e g o ś  s p o d z i e w a ć  s i ę ,  n a l e ż y  o d p o w i e d z i e ć ,  
ż p  n i c z e p ^ o  G o o r a w d a ,  p s a t j a  m r  z a ł k a  P i ł s u d s k i e g o  g ł o s i ,  12 j e s t  
Dart i a  o a ń s t w o  w ą ?  c z v l l ź e  n i e  p o d e j m u j e  s i ę  o b r o n y  s p r a w  t e j  c z y  
i n n e ^  g r u p y ,  l e c z  d o b r a  c a ł e g o  p a ń s t w a ,  , y c h o d z ą c  z  t e g o r s t a n o w i o -  
k a  u s i ł u i e  o n a  w c i ą g n ą ć  n a  s w e  l i s t y . l u d z i  r o z n y c n  s t a n ó w  1 n a w e t  
n a r o d o w o ś c i .  P o d o b n e ~ s t a w i a n i e  k w e s t j i  d l a  n i e - P o l a / . o w  j e s t l ®  l e p ­
s z e ,  n i ż j a k i e ś  i n n e ,  a  s z c z e g ó l n i e j  e n d e c k i e ,  k o g ą  o n i  p r z y  n i e m  
^ o d z i e w a ć  s i ę ,  u w z g l ę d n i e n i a  i  z a s p o k o j e n i '  l e n  p o t r z e b ,  g d y ^  n i e  
P o l a c y  s ą  r d  n i e ż  o f y w a t e l a m i  p a ń s t S a  i > h  . s p r a w y  s ą  c z ę ś c i ą  s p r a w  
p S - a ? 4 / ż y c i u  j e d n a k  j e s t  t a k ,  ż e , ł a t w i e j  c o s  s f o r m u i o . a c ,  n i ,

p o c t ę p o B a ó  H e d ł u p  ę i ł s u d a  i e g o  c b e i ^

t r , n ó  t e j j ą s a d y .  „ s . e l a k o  U t a n i  n i o j ^ n i e n o

« * » « &  ś ro -
d e f d o ^ o z s t r z r  S i a ’ sprawYaf runicznych. J!k e b a k )v ło  A t e z a *  poru- 
s 3 y ć  ic  międzynarodowym stan  wojny c^dzy  L i t*  a P o l a t a -
chwvcono's ię  r e to r s y j .  Przy poruszaniu w poisKich s f e r a c n  nieutorycn 
bolączek natzego ż /ck .M jln U  , d z iedz im e  s z k o lp w tia ,  i t o i -  
s ia i  otrzvCiU iemy uwagę, a co s ię  rooi z Polakami w Litwie. A ta ja łoby  
o i G że iesteśmy zastawem w stosunkach wzajemnycn dwocu par x-tv/.
^.tę, J -  _____________ ^  1 /»<zKinśr*i nnno7 e. nam zro zu m ieć .

jako
samy
n o 7i i n p f n i P  b e z s t r o n n e  u s  u u s u n k u w e u j x c  o j ę  w  ~ r ,7 — -
*o Dowiedzieć.Pónieważ zaś wybory do sejmu n ic  poważnego. « i a .n a s  n ie  
r o k u j e , "po lepszen ie  naszego położen ia  powinniśmy u z a l e z m a c  jedy . ie  
od pracy i wysiłków nas samych.-
.  ̂ m f l n r 7 v c i e l e  l i t e w s c y *  Od li.'—go do 14—go
b.m. w k u r a to r  j urn o - c iu  n a u c z y c ie l i  l i t e  s U c h  sk ła d a ło  eg s a l i n a  ce­
lem uzyskaniu cenzusu n au c zy c ie l s k ieg o ,  wszyscy egzcu.i z ł o ż y l i .

i c r o c z n e  z e b r a n i e  l i t e w s k i e g o  t r w a . s a -  
n i t a r n e g o  / u n i a  k9-go b.m. o g o d z in ie  b wieczorem oabęuzie 
c ię  walne zeb ra n ie  członków l i t e w s k ie g o  Towarzystwa pomocy s a n i t a r ­
n e j . -




